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Krótki rys nauki użyźniania ziemi.

(Ciąg dalszy.)
1. Dla świń nie każdy rodzaj materyalów w 

mowie będących; zarówno służy. —  Ponieważ ich 
odchody s% nader płynne, przeto używać należy 
na podściół takich ciał, które najwięcej wilgoci 
w siebie biorę.

2. Stan podściołu ma wielki wpływ na fer
mentowanie nawozu i na jakość opegóż. Ponie
waż nie każdy nawoź równie jest dobry na różne 
gatunki ziemi, przeto w wyborze podściołu. należy 
mieć wzgląd na naturę roli, nawozić się nim ma
ją ce j; o czćm więcej później.

3. Im  obory stósowniej są założone, im bar
dziej uryna z nich odpływa, przecież nie podwó
rze, lecz podściół może w mniejszym stopniu po- 
aiadać własność napawania się wilgocią.

Ilość potrzebnego podściołu, stosuje się:
1. D o rodzaju zwierząt;
2. D o stanu niwozu, jaki mióć chcemy;
3. D o natury pokarm ów;
4. D o budowy o b ó r ; na koniec;
5. D o jakości samego podściołu.
"W średniem przecięciu liczy się dziennie: 3 

do 4 funty słomy na konia; 4 — 6 funt. na by
dlę rogate, */* — 8/. fUQt- na owcę, 2 —  4 funt.
na świnię, lub odpowiednią ilość innego podściołu. 
—  Samo z siebie się rozumie, że przy pokarmie 
soczystym i przy stajni źle urządzonej, więcej po
trzeba podściołu, aniżeli przy paszy suchej i dobrze 
urządzonych oborach. O wpływie, jaki wywiera 
ua grunt mniejsza lub większa ilość podściołu, 
później mówić będziemy.

Ilość nawozu, jaką różne zwierzęta domowe 
wydają, stosuje s ię :

1. do ilości i jakości paszy i podściołu;
2. do ilości zawartej w nim wilgoci, czyli 

zależy od stosunku pomiędzy onegoź czę
ściami płynnemu a stałeini.

3. Nakoniec, od stopnia fermentacyi czyli 
nastąpionego w nim rozkładu.

Podług czynionych na wielką stopę doświad
czeń, że 100 funtów paszy i słomy na podściół 
giytych, otrzymano:

W  it»uie niei-ozłoionym. W  it. rozłożonym

1. Nawozu bydlęcego funt. 230 „ 118
2. „ końskiego „ 115 „ 75
3. „ owczego „ 79 „ 85

Doświadczenie to czyniono w zimowej porze
z krowami, końmi roboczemi i jagniętami.

Gnój od krów leżał od 20 lutego do 12 
kwietnia, zatem przez dni 50 ; koński leżał od 26 
marca do 29 kwietnia, dni 34 bez zlewania jakim- 
bąó płynem,

Powiększenie wagi rozłożonego gnoju owczego 
ztąd pochodziło, że będąc wystawiony na otwarte 
powietrze, od 17 maja do 8 lipca, celem wyfer- 
mentowania, wiele naciągnął wilgoci z atmosfery.

Zwykle przyjmują, iż 100 funt. siana i słomy 
(lub innej paszy, pod względem pożywności pa 
siano zredukowanej) wydaje 250 funt. naWozu, 
w stanie zwyczajnej wilgoci.

P. Seidl w Pradze, czynił wielokrotne do
świadczenia, celem wykrycia ilości nawozu z danój 
ilości paazy i słomy.

ze 100 f. pasz. i słom. na podś. 277 f. nawo. 
z 2 go z 100 — —  —  —  262 —  —
z 3 go z 100 —  — —  —  232 —  —
z 4 go z 10C —  —  —  —  165 —  —
z 5 go z 100 —  —  —  —  132 —  —

D o trzech pierwszych używał na podściół 
słomy, a do dwóch ostatnich, podściołu leśnego; 
a mianowicie iglic drzewa sosnowego. W idoczna 
zatem, jak wielki ma udzid słoma na ilość na
wozu.

D o nawozów mięszaaycli, policzyć można 
wszelkie połączenia cial roślinnych, zwierzęcych i 
mineralnych, jakie znajdują się w "naturze, lub 
też utworzone bywają, jako: próchnicę łąkową, 
szlam, śmieci uliczne, i tak zwane komposty. —  
W  prawdzie i nawóz zwieizęcy, ściśle biorąc, jest 
mięszaniną części zwierzęcych i roślinuych; lecz 
pospolicie nie liczy się do złożonych nawozów.

Próchnica składa się po większej części z cial 
organicznych, na pokarm dla roślin służących; 
lecz często obok nich zawiera części wapienne, 
gliniaste, i krzemionkowe, w dość znacznych ilo
ściach; i ztąd to uważać ją należy za nawóz zło
żony. Ponieważ zaś więcy jest używaną do ro 
bienia kompostów, lub do fi/.yczni go poprawienia 
roli, przeto w swern miejscu o niej mówić bę
dziemy.

Szlam stawowy, rze zny, i t. p., jest bardzo 
różny, podług gatunku zemi, z jakiej utworzony 
został. S!uży on więcśj co poprawienia fizycznych 
własności ziemi, lub do nbieiiia kompostów, jak 
do spiesznego użyźniania roli. — Jeżeli bezpo
średnio ma być wożony na rolę, luli na łąki, po
trzeba go zostawić przez czas niejaki na wolnem 
powietrzu i kilkakrotnie przerabiać; przekonano 
się bowiem, iż bardzo częs:o szlam świeży, szko
dliwie na roślinność działa.

Kompostami nazywamy sztuczne nawozy, ro
zmaicie złożone. Składają sę one zwykle z trzech 
rodzajów ciał, których skutki nader są różne, a 
mianowicie:

1. Z  ciał fermentujących;
2. służących za zasadę kompostu;
3. z ułatwiających rozkład.
Co do 1. Ciała fermentujące są dwojakie: 

szybko i wolno fermentujące. Do pierwszych na
leżą odchody zwierząt i ludz: ; tudzież wszelkie 
podrobnione odpadki ciał zwierzęcych, i cial* 
roślinne łatwo się rozpuszczające; do drugich się 
liczą: torf. próchnica, wióry, trociny z pod piły, 
wyługowany garbnik i t. p.

Co do 2. Na zasadę kompostu służą: piasek, 
glina, ziemia wapienna, margii 1, szlam i t. p. 
Ich skuteczność zawisła:

1. Od ilości będących w nieb pierwiastków 
odżywnych.

2. Od nafury roli, na którą kompost ma być 
użyty.

Pierwszy warunek pojmuje się sam z siebie. 
Co do drugiego, nadmienić wypada, iż jeżeli się 
kompost ma d»wać na rolę mocno gliniastą; jego 
zasadą użyć należy gliny, marglu gliniastego, 
szlamu utworzonego z napływu gruntu gliniastego 
i t. p.

Mineralne to ciała, przy sporządzeniu kom
postu, potrójnie działają; a mianowicie:

1. Połykają tworzące się podczas rezkladu 
istot organicznych pierwiastki lotne i płyn
ne; a następnie przechowują takowe na 
pokarm roślin.

2. Poprawiają fizycznie rolę przez go tu cek 
ziemi, jaki im służy za zasadę.

3. Ulegając same cheraiczuój zmianie, powię
kszają skuteczność nawozu.

W  końcu dodać tu jeszcze wypada, iż pró* 
cbnica i torf, raz służą za zasadę kompóstów, 
inną razą używane są jako ciała fermentując!, 
podług części, z jakich się składają.

Co do 3. Często dodają się do kompostów 
ciała przyspieszające i ułatwiające rozkład istot 
organicznych, jako: wapno palone, margiel palony, 
popiół i t. p

Jak powiedzieliśmy, komposty nader są różne 
najważniejsze są:

1. Urat i pudret.
2. Kom post płynny, czyli gnojowkowy.
3. Kompost ze stałych odchodów zwierząt.
4. Torfowy.
5- M ęszany, czyli raięsz.inka w najodleglej

sze ui tego słowa znaczeniu.
D o utworzenia uratu i pudretu, używają sig 

odchody i uryna ludzka.
Przez pudret rozumie się mięszanka ze sta

łych odchodów; a przez urat, pomięszanic urymy 
z różnemi substanciami sproszkowanemu —  P o 
nieważ odchody ludzkie już same z siebie bardzo 
szybko fermentują, przeto do robienia tego rodzaju 
kompostu nie można używać palonego wapna, 
marglu, popiołu i t. p .; albowiem, przyspieszyły
by one zbyteczną zgnił znę rzeczonych o d c h o d ó w ;  
a przeto, przyez nilyby się do ulotnienia z nich 
wiele najżyzniejszycb pierwiastków. Natomiast, 
można tu użyć na zasadę piasku, gliny, ziemi 
wapiennej; marglu niepalonego, szlamu i t. p.

Wielu nżywa także gipsu; pewna, iż on po
łyka wiele płynów, ale częstokroć tak przy tern 
twardnie. iż go zaledwie walcami rozkruszyć mo
żna; jeżeli zaś ma być użyty, zawsze lepiej da
wać go nie palony.

Wymieniony urat i pudret są nader dzielnemi 
nawozami; należałoby je najbardziej upowszechnić 
po wielkich miastach, gdzie zarazem przyczyniają 
się do utrzymania czystości i zdrowego powietrza. 
Im  bardziej materyały, z których się składają, są 
rozdrobnione, im lepiej z sobą umięszane, i im 
dokladn>ej fermentowały, tein też są żyzniejsze.

Uryna zwierząt jest szczególniej zdatną do 
robienia kompostów. Robią się one na podwórzu 
w bliskości studzien urynowych, lub też ua polu. 
W  rob.eniu kompostów nałoży zachować prawidła, 
jakie wyżej, przy sporządzeniu pudretu przepisane 
zostały; to jest: należy się strzedz zbyt mocnej 
onych fermentacyi. aby części żyznych lotnych 
nie tracić.

Uryna zwierzjt, albo może być użytą sama 
przez się na nawóz, albo do polewania gnoju na 
kupy złożonego, lub też do kompostów.

Użycie uryny na nawóz, jest rzeczywiście 
nader korzystnem, z powodu szybkiego i silnego 
użyźniania ziemi; lecz t i  też pewma, że wywożenie 
jej w pole, wiele kosztuje pracy; że dokładne 
rozdzielenie na rolę jest trudne, przez co często 
w jednych miejscach wegetacja jest za nadto 
bujna, a w drugich za sł ib a ; że skutek jej, jak
kolwiek mocny, przecież jest nie trwały, nakoniec, 
ze nie poprawia fizycznie ziemi; co zwykle kom- 
posta miój więcej zrządzają.

! (Ciąg dalszy nastąpi.)



Ważna wiadomość o leczeniu choroby 
bydła rogatego Zarazą, ożyli Księgo- 

suszą zwanej
Hr. Clary podaj 3 do wiadomości publicznej 

następujący doniesienie, dotycząc^ środków lecze- 
nią F si^bU dzy.:

„ W  majętności mojej w Weinwarth, w A u- 
siryi, gdzie miałem 25 „ołów  węgierskich na 
opasie, wybuchła choroba, którą Cesarsko-Kró- 

’ lewski Fizyk rządowy P. Brosche w dniu 18 li*- 
' stopada 1836 uznał za istotną zarazę, Księgosuszą 

zwaną."
„Zanim  do mnie przybył, z 10 wołów chorych 

już 3 (rypadły; prócz tego 3 jałówki i 1 krowa. 
8 woły z pozostałych 7 chorych, zora ły  za przy
byciem Weterynarza zabite, dla przekonania się 
o naturze choroby; pozostało więc przy życiu 5 
chorych.*

„P . Brosche nasamprzód polecił odłączyć 
bydło zdrowe od choi ego, i zarządził wszelkie na 
ten przypadek policyjne przepisy ; skutkiem czego, 
styczność obory mojej z miejscowem bydłem, a 
miejsca z sąsiedniemi majętnościami, zupełnie 
przeciętą została. Lekarstwa zaś nie przepisał 
żadnego, twierdząc: iż go nie zna.“

„ W  taL krytycznem położeniu, ryzykując nie 
tylko bydło już chore, ale nadto może i całą 
oborę, udałem się do środków, które nam podaje 
Baron Ebreufels (w piśmie: Oekonomische Neuig- 
keiteu und Yerhandlungen z roku 1835 Nr. 3V 
stron 289), jako na własnych oparte doświad
czeniach."

„Kazał- m więc bezwłoczenie tak z bydłem 
zarowem jako i chorem postępować według prze
pisów w rzeczonym Nrze 37 wymienionego pisma 
wektuau/ch. Oduczenie bydła zdrowego od cho
rego, dla braku miejsca, było więcej pozorne 
niźli rzeczywiste, albowiem ograniczało się jedynie 
na tern, iż obora przedzieloną została ścianą z 
desek (pemiędzy któremi słoma upakowaną była), 
na dwie części; w jednej części znajdowało się 
bydło chore, a w drugiej części zdrowe; każdy 
oddział miał oddzielnego pasterza. Poczem tak 
dla bydła zdrowego, jako też chorego, najściślej 
o+A«nwano przepisy Barona Ehrenfels."

W ypadek był następujący:
1. Z  wołów zdrowych żaden już tej chorobie 

nie uległ; a nawet, skutkiem powiększonego ape
tytu, coraz bardziej się pasały; choroba więc 
ograniczyła się już tylko na tych, co poprzednio 
zachorowały.

2. Wymienione wyżej 5 wołów chorych, które 
żadnego już pokarmu nie przyjmując, z wzrokiem 
osłupiałym, włosem najeżonym, w najwyższym, 
czyli śmiertelnym stopniu tej choroby, blizkie 
końca, na słomie leżały; po użyciu przepisanych 
środków, poczęły nieco pokarmu przyjmować, były 
nieco weselsze, a przynajmniej żaden z nich nie 
zdawał się bardziej w chorobę zapadać; i już ro
zumieliśmy, iż i tu zwalczoną ona została, gdy 
po kilku dniach trzem sztukom, z tychże 5 wołów, 
znacznie się pogorszyło, i wszelkie symptomata 
księgosn>zy widocznie cię objawiły. Jednakże, nie 
tracąc nadziei, wytrwale używaliśmy przepisów 
Barona Ehrenfels; wkrótce zaraza po raz drugi 
poskromioną została i już więcej się nie zjawiła. 
W oły  zupełnie do siebie przyszły, nie tylko dalej 
żyją, ale i widocznie się spasały; co dowodzi, iż 
księgi (pierwszy żołądek), które w tej chorobie 
najwięcej cierpią, w rócily już do normalnego 
stanu. Zdaje się, iż opisauy wyżej powrót księ- 
1’osuszy (co do rzeczonych 3 wołów) ztąd jedynie 
pochodził, iż zawcześnie przestano im dawać le
karstwo i utrzymywać je  podług wskazanej dyety.

3. Gdy już wszelka obawa istnienia księgo- 
suszy w oberże mojej minęła, zjechał na miej, ca 
dnia 13 grudnia wyżej wymieniony Fizyk rządo
wy P. Brosche, i po dokładnem rozpoznaniu stanu 
rzeczy, uznał ksifgosuszę za zupełnie usuniętą, i 
wszelkie środki ostrożności poprzednio zarządzone, 
zu-sione zostały.

W ypadek ten, tem mocniej mnie cieszy, iż 
przeciw klęsce, tyle już wieków cale kraje, włości 
i pojedynczych rolnrków niszczącej, sumiennie po
lecić mogę środki, które pod memi oczyma tak 
skutecznemi się okazały; a to tem bardziej, iż 
w siąsiedztwie mojem w Treismauer, gdzie jedno
cześnie taż sama choroba wybuchła, ale rzeczonych 
środków Barona Ehrenfels nie używano, mimo 
wszelkich policyjnych przepisów, mimo iż bydło 
tak rozdzielono, iż zaledwie 2 —  3 sztuki w jednym 
oddziale się znajdowały, przecież 80 sztuk padło, 
i  tylko przez to strasznej tej chorobie położono

koniec: iż resztę bydła tak zdrowego jak chorego 
zabito i zakopano.

Hrabia C L A R Y .

 I r  .

T a b a 1: a (tytoń.)
B o  rzeczy upajających należą’ także subatan- 

cye narkotyczne, czyli odurzające, których uży
wamy dla przyjemności, jaką nam sprawiają. D o 
nich należy tytoń i tabaka.

Roślinę tabaki sprowadzono z Ameryki, po 
je j odkryciu. Mieszkańcy pierwotni Ameryki 
Środkowej zwijali liście „abaki, i te w czasie swej 
nieczynności drzemiąc palili. W  P tiJ  żują In- 
dyanie liść koki W  Wschodniej Azyi od niej a- 
miętnych czasów używają opium i konopi. Ró 
wnież dawnym jest używanie roślin pieprzowych, 
przez mieszkańców wysp Oceanu Spokojnego i 
Indyjskiego, Archipelagu, Pinderyndy w górach 
Andach i na stokach gór Himaląja, podczas kiedy 
w Europie Północnej używano od wieków konopi 
i kwiatu błotnego.

Jak w różnych częściach ziemi ulubiony Da- 
pój upajający z różnych przyrządzony bywa roślin, 
tak różne narody wyrabiają ulubione swoje nar
kotyki z różnych roślin. Podczas kiedy wszelkie 
robiące napoje mają ten sam pierwiastek upaja
jący, dziwnym trafem każdy narkotyk ma tylko 
sobie właściwy pierwiastek. Wszelkie robiące 
napoje wywierają przeto choć w różny przyrzą
dzony sposób, mniej v ęcej ten sam skutek na 
ludzkie ciało, tak, że kiedy każdy narkotyk spra
wia inny, sobie tylko whściwy skutek. Tabaką 
opium, konopie, chmiel i muszarka, są wszystkie: 
odurzającemi czyli narkolycznemi, lecz skutek ka
żdego z nich jest inny.

Z  wszystkich wyżej wymienionych substancyi 
odurzających najbardziej, rozpowszechnioną i uży
waną jest tabaka. Amerykę uważają za jej oj
czyznę. Kolumb roku 1492 widział naczelników 
na wyspie Kubie palących cygara, a później 
Hiszpanie znaleźli w Meksyku tabakę, i sprowa
dzili ją  do Hiszpanii. Roku 1560 niejakiś Jau 
Nicot przywiózł nasienie tabaki, zkąd też roślinie 
tej dano za imię gatunkcwe nicotimu, którą Fran
ciszek Drakę sprowadził roku lt>86 do Anglii. 
Niemcy dopiero w czasie trzydziesto-letnićj wojny 
(1618 — 1648) poznali tabakę, Turcy i Arabowie 
na początku X V I I  wieku, teraz już znają i ho
dują tabakę na całej kuli ziemieszkałej ziemi.

W  Ameryce najwięcej tabak, hodują w K a 
nadzie i Nowym Brunświki, Stanach Zjednoczo
nych, Meksyku, Brazylii, "rinidadze, Kubie i na 
wyspach zachodnich indyjskich. W  Afryce tru
dnią się mieszkańcy nad Morzem czerwouem, Środ- 
ziemnem, Egiptu, Algieiu, wysp Kanaryjskich, 
brzegów zachodnich, do Przylądku Dobrej Nadziei, 
i wielu środkiem położonyeh miejsc hodowaniem ta
baki. W  Europie prawij wszędzie sadzą tabakę. 
Na wielką skalę hodują ją  w Węgrzech, Niem
czech, Holandyi i Francyi. W  Azyi Turcja  
azjatycka, Pcrsya, Indye, Tybet, Cniua, Jawa, 
Cajion celują także hodewaniem, a wreszcie w A u 
stralii i Nowej-Zelandyi sadzą tabakę na wielkie 
rozmiary.

Takim więc sposobem zajmuje tabaka pomię
dzy roślinami odurzającemi, równe miejsce, jak 
perki pomiędzy roślinani pożywnemi. Jestto ro
ślina stosująca się do każdego klimatu i każdej 
zimni. Udaje się od zwrotnika aż do 50 stopuia 
szerokości, najlepiej przecież po obu stronach ró
wnika do 35 stopni.

Użycie tabaki nie mniej rozpowszechnione, 
jak hodowanie jej. Niektórzy twierdzą nawet, że 
oprócz soli najwięcćj ludzie tabaki używają, a może 
tylko herbata mogłaby się z nią o pierwszeń
stwo ubiegać. Miliony ludzi używa tabaki z naj
większą rozkoszą. Żadae rozkazy i prawa wydane 
pizeciw używaniu tytonia, uiezdałały powstrzymać 
jego rozpowszechnienia. Jakób król angielski, tak 
się wyraził: „Palenie tytoniu jest przyzwyczaje
niem dla oka obrzydliwym, przykrem dla nosa, 
szkodliwem dla mózgu i niebezpiecznem dla płuc, 
podczas kiedy czarny, smrodliwy dym, równa się 
wybuchowi okropnej, piekielnej przepaści. Papież 
Urban V I I I  rzucił kłatwę na używających tytoń. 
W  Rosyi grożono za pierwsze przestąpienie tego 
przykazania knutem, za drugie śmiercią. Sułtan 
turecki ogłosił palenie za przestępstwo przeciw 
wierze, a przecież wyznawcy Isiamn są najwięk- 
nzemi na świecie pałac sami. Turcy nieustann e 
paią. w Indy ach i niewiasty palą. —  Syamczycy 
żnją i palą. U Brmanów dzieci 3-letnie tytoń 
palą i w Chinach każda dziewczyna 8-mio-letma

qpsr jako- część ubioru maJą ' j f c ę  
tytońia i małą fajeczkę.- **-'%

W jakich rozmiarach p&si.„ 
tabaki ztąd poznać możemy, że W  
ryce roku 1662 produkowała tylko Ł 
w roku 168a już 120,1100 funt a u*rfen. jS  
przeszło 20,000,00O funt; pivduauje. N«„ i 
tabaki hodują Stany Zjedafcczope-półaucnój 
tykłj-bv p isu zło  20*łyOG6,000 ftmł. Ogólną 
sumcyą tibaki na całej kuli ziemskiój, podaje 
Anglik Crawfort na 4480 milionów funtów, coby 
przecięciowo na każdego człowieka wynosiło bli
sko 4 funty. Przyjmując przedni j fon z hektara 
(4  morgi) na 2 0C3 funtów, natenczas potrzeba do 
samej hodowli tabaki przeszło 2 1/* miłionow hek
tarów.

Tabaki jest około 40 gatunków, które tylko mało 
co się od ciebie różnią. Najsławniejsze tabaki są 
w Wirginii z wysp: Kuby, Luzon (cygara Manili a), 
Jawy i z Holandyi. Dobroć tabaki zależy od 
różnych Okoliczności, od klimatu, roli, sposobu 
hodowania i mi irzwienia, sprzętu obchodzenia się 
suszeniem, przechowywanie, od starości itd.

Tabakę zażywamy, albo palimy, są jednakże 
kraje jak np. Irland/a część Północuój Am eiykl 
gdzie tabakę takie „żują“ . I  majtkowie majp ten 
brzyd!:. naióg. Irlandczycy zamiast tabakierki mają 
różek do tabaki, jak myśliwi u nas do prochu.—  
Chcąc zażyć tabaczki, przechylają głowę w tył —  
wkładają rózek w nos, i aasypują sobie kolejno 
z rąk do rąk podawając. W  Szkocyi nabierają 
sobie tabakę z podobnego różka małą łyżeczką, 
za pomocą której, w nos ją sypią. Ostyacy (szczep 
fiński) w północnej Syberyi, natkawszy sobie obie 
dziurki nosowe tabaką, zatyka je  korkiem.
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O soitowaniu wełny po strzyży.
Surtowanie wełny pod czas strzyży —  mówi 

Blok —  w trzodach wcale nie wyrównanych, gdzie 
np. połowa gromady ma dobrą prymę; a druga 
połowa wełny znacznie pośledniejszą, —  jest po
trzebne, a nawet niezbędne; ponieważ kupiec, 
zwykle nie według lepszej, ale według gorszój, 
c;-łą ilość ceni i płaci. —  W  tym razie dosyć 
jest podzielić wełnę na trzy partye; to jest: na 
dobrą, średnią i podłą. D o pierwszej mieści się 
p.im a; do drugiej reszta wełny, do trzeciej wełna 
z głowy, ogona, nóg i wszelka zanieczyszczona 
paszą lub odchodami.

Sortowanie zaś wełny trzód cienkich i dobrze 
wyrównanych, na różne jej odcLnia, np. na nad- 
electe, electe, prime, sekunde, tert:e i t. d. wy
maga tak wielkiej znajomości wełny, jaką baidzc 
rzadko producenci posiadać mogą. Zatem pewniej 
jest zostawi** fabrykantowi takowe rozgatunkowa- 
nie. Rozumie się zaś, iż i w tym razie, wełnę 
brakową, czyli zupełnie poślednią, od dobrśj odłą
czyć należy; gdyż nietylko iż kupujący za nic ją  
sobie nie ceni, ale nadto szpeci ona tak dalece 
ogół, iż często korzystając z tego kupujący Jto- 
snnkowo mniej płaci za tak pomięszaną, jakby 
zapłacił gdyby poślednia czyli brakowa wełna, 
dobrze odebraną została; w owczarniach dobrze 
wyrównanych, ostatnia zaledwie wynosi 7 na 100.

Za granicą dzielą wełnę cienką ua 6 gatunków:
1. Wysoko-cienka czyli nad-electa (suptrelecta).
2. Gienka (electa).
3. Średnia-cienka (prima).
4. Srednio-dobra (sekunda).
5. Ordynarynna dobra (tertir).
6. Ordynarynna (quarta).

A le dotąd nazwania te są zupełnie dowolne, 
na żadnych pewnych zasadach nieugruntowane, 
j ak to słusznie Baron Ehrenfels uważa. "Wszystko 
zawisło od przypadku, rutyny, zwyczaju a miano
wicie —  od interesu lub widzimisię sortierów.

Gdyby cienkość włosa wziąść można na zasadę 
dobroci wełny, i według tego klassy ustanowić, 
łatwoby było, podzielić ją  na pewne gatunki za 
pomocą welnomierzy. A le tak nie jest: wełn* 
dobra powinna posiadać obok cienkosm inna 
jaszcze przymioty; a mianowicie: powinna być 
zdrową, mocną, dobrze wykształconą, być mięką, 
sprężystą. —  Wszakże doświadczenie nczy, iż 
przymioty te bardzo często nit połączają się 
z cienkością włosa.

Nowy środek przeciw szkodliwym 
owadom.

Znany chemik P . Houpa w Dreźnie, wyna
lazł noVy środek pizeciw szkodliwym owadom, i 
opisuj* gG jak następuje;



i w
iż smoła z węgli kamien- 

jest środkiem do wygubie- 
odliwych owadów, ale uaito i 

jako: szczurów, myszy i kretów 
izie moim, gdzio mam skład tego 

.ioły, wszystkie gąsienice zniknęły i ani 
czwórki znaleźć juź nie możua; niemniej 

!3ie ziemne szkodliwe zwierzęta widocznie 
aniejszyły, a mianowicie Świercz polny (gr 1- 

j  grii. J, który dawniej bardzo się tu rozmnożył. 
Spostrzeżenie to, skłoniło mnie do czynienia 

gruntownych w tej mierze doświadczeń. Wypadek 
ich jest takowy:

Smolą kamienna skuteczniej wytępia owady 
na drzewach, niźli drzewna. Zatem pewniej jest 
robić z niej wiadome smolane opaski aa drzewach 
owocowych.

Tak 8muła z piaskiem lub trocinami umię- 
szana i posypana w koło drzew, lub też na wiosnę 
n a . ziemię przed kopaniem ; albo domięszana do 
nawozu, no. po 2 funty na jednokonny półkarek, 
wyniszcza i wypędza wszelkie roślinom szkodliwe 
owady, a mianowicie pędraki.

Drzewa tą smołę od spodu posmarowane, 
wstrzymuję włażenie robactwa pełzajęcego.

Posypując zasiewy rzepakowe, podczas ich 
kwitnienia, mięszanią ze smoły i z trocin, z pewno
ścią niemal mogę twierdzić, iżby się wyniszczyło, 
a przynajmniej wydaliło cbrzęszczyka bluczczyka 
(Nitidula Fabr.), tyle tym loślinom szkodliwego; 
szczególniej zaś, używajęc tego środka podczas 
dni goręcycb i bystrego sluńca; które, przywo- 
dzęc do mocnej waporacyi olejek lotny w smole 
zawarty, i napełuiajęc niem powietrze, powiększy
łoby jego działalność.

Żatykajęc rzeczoną wyżej mięszaninę nory 
kretów i myszy polnych, pewnym być można, iż 
się już nie pokażę.

Smarujęc smołę drzewną, na składach zboża, 
belki, krokwie i łaty, wówczas wszelkie zboża 
niszczęce owady zapewne się oddalę.

0 zakładaniu gorzelni.
W ywar w gospodarstwie znaczne przynosi 

korzyści, lubo nie powetowane zrządza szkody w in
wentarzu. P ż e  tak jest, dowodzę tego pisma i 
gadaniny prawie codzienne tych, co maję gorzel
nie. Jedni utrzymuję, że dobrze jest dawać wy
war owcom, drudzy, że szkodliwie.

I  pierwsi i drudzy, nie mylę się, prawdę mó
wię. Pierwsi, świeżo wychodzący z garnca wywar 
chwytaję w czyste naczynie, ostudzaję, modyfikuję 
ostrość kwasu do pewnego stopnia, przez dolanie 
zimnój wody, daję w czystych naczyniach owcom
0 jsdnej godziuie codziennie, to się ma rozumieć, 
zawsze regularnie, i ci utrzymuję i słusznie, że wy
war nie jest szkodliwy. Drudzy wpuszczają go w 
studnię otwartą, wykopaną blisko obór przy gno
jówce, wyłożoną zrzynkami (szfartami), tak, iż 
między szczelinami osadza się pleść, i grzyby wy
rastają, do której, oprócz sąsiedniej gnojówki inne 
nieczystości podwórza, jeżeli nie wpływają wierz
chem, to przynajiuuiej spodem wsiąkają. Z  tej 
to stadni wożę wywar w równie nieczystych be
czkach, do nieczystego rezerwoaru, w owczarni do 
samego wierzchu zagrzęzlego w gnoju, trzymają 
go dzisń cały, dla tego tylko zapewne, żeby do- 
Bzedł ostatniego stopnia zgnilizny, tym pasę owce
1 słusznie utrzj rnują, że wywar szkodliwy.

Ta sama, a nie inna przyczyna, spostrzega 
się w paszeuiu bydła wywarem. Tam, gdzie mu 
daję świeży, nie zepsuty, regularnie z odpowiada
jącą suchą paszę, jest zdrowy, wesoły, w dobrej 
tuszy, i krowy mleko daję. Zepsutym, t. j. zgni
łym wywarem, nie utuczy przez cały bieg gorzel
ni jednego wołu, kiedy zdrowym zmieni je  dwa 
razy. Młodemu bydłu do 2 lat, nie powinno się 
wcałe dawać wywaru, chociażby był najlepszy, bo 
doświadczenia stwierdziły, iż szkodzi wzrastającej 
Bile w młodćm zwierzęciu, tak jak wódka dzieciom.

Regały dla gospodarzy.
(F. Karpińskiego.)

Przysłow ie uiesie: jaki pan, i słudzy tacy. 
Gospodarz ma dać przykład do cnoty i pracj. 
Lenistwo tiaci, praca zyskuje ostrożna,
Nie odkładaj na jutro co dziś zrobić można. 
D la każdćj rzeczy naznaczyć czas należy, 
Uważaj, czy każda rzecz na swem miejscu leży.

Zajrzyj często w każdy kąt: By ich nie ka ano, 
Pilni będę służebni, robiąc co kazano.
Jak najprostsza linia, jest najkrótszą wszędzie, 
To, co muże być prostem, niech krzywem nie będzie.
Przewiduj, zapobiegaj, byś straty nie miewał, 
Głupi mówi po szkodzie: „Jam się nie spodziewał."
W  zagrodzie i blisko niej, niech się nic nie pali, 
Ogień wielu pogubił, co mu dowierzali
Zawsze masz się do robót gruntownych sposobić, 
Nie dosyć tc jest zrobić ale dobrze zrobić.
N ie polegaj ze wszystkiem na inszych posłudze, 
Ile . można sam dojrzyj; ślepe oczy cudze.
Mićj dozór, twój robotnik, żeby nie próżnował: 
Miej litość i nad siłę, żeby nie pracował.
Dziś napraw, co potrzeba koniecznie naprawić, 
Jntro może ta praca w dwójnasób zabawić.
Nie umiesz czego zrobić, lepiej szukać rady,
Niż ze szkodę popełniać w tej robocie wady.
Nie pytaj się, czy pełnia, czyli kwadra nieba, 
Pracuj każdego czasu, gdy co robić trzeba
Porządna ochędostwo i w domu i wszędzie, 
Dobrego gospodarza pierwszym znakiem będzie.
Nie dokończysz wszystkiego, pracując duiem całym, 
M a co robić gospodarz, byle chciał b jć  dbałym.
Gospodarz długo śpiący, irobi zbioru mało,
Spał doayć, gdy siedm goizin spanie mu zabrało.

Przegląd rolniczy.
* W alne żebranie K«lek roln iczo-w łościań

skich powiatu Srem skiegi odbędzie się z współu
działem szanownego Patona Wiehn. pana M. 
Jackowskiego w Niedzielę dnia 21 maj*, o godz. 
4 1/* po południu na sali p Neymana w Ś r e m i e .  
Rozprawy wyznaczono następujące :

1. Prawo dotyczące zaraźliwych chorób u zwie
rząt, referent ks. Wawrzyniak.

2. O chorobach bydęcych i środkach ich 
leczenia, ref rent Miądowbz z Grabianowa.

3. G przysposobieniu i przymnożeniu mie
rzwy w gospodarstwach włościańskich, referent 
Wąsowicz z Jarosławek.

4. O urządzeniu gospodarstwa włościańskiego 
pod względem paszy, referent Bartłomiej Skrzyp
czak gospodarz z Górki.

5. Wnioski członków
* Targ w B erlinie ia bydło dnia 8 maja. 

Na sprzedaż spędzono 3311 sztuk bydia rogatego. 
4491 nierogacizny, 1358 ueląt, 16,363 skopów. 
—  Z  powodu bardzo licziego kontyngentu eks
porterów i rychło przez ncli porobionego kupna 
w bydle rogatem interes szedł przy przeciętnie 
wyższych cenach o wiele jómyślniej jak przed ty
godniem. Mianowicie żiduno dobrego towaru 
średniego i szybko go rożrupowano. Płacono za 
I  gatunek (angielskie i hdenderskie bydło krzy
żowane, jałowice i delikatie krowy ponad 12 ctr. 
oraz za młode szląskie woły) 30 — 37, za II  
24 —  29 mrk., za I I I  20 -  22 inrk. za 100 funt. 
wagi żywej. —  Również i w nierogaciznie, której 
spędzono stósunkowo mało, widać było wcale zna
czny wzrost interesu, prz;czern atoli zauważyć 
trzeba, że z powodu wyższjch żądań handel szedł 
dość powoli. Płacono za najhpsze meklemburgskie 
55 —  56 mrk., za delikatne i ciężkie pomorskie 
53 —  54 mrk , za lżejsze (Seigery) 50 — 52 mrk., 
za rosyjskie według dobroć 45 —  52 mrk. za 
100 funt. wagi żywej przy 23 pret. tary ; za ba- 
końskie płacono w przecipiu 58 mrk. przy 
40 — 45 pret. tary. —  C ol$a pr.y ożywionym 
interesie szybko sprzedano p łcąc 45 mrk. za to
war pośledni za 100 funtów \agi żywej. W  sko
pach, których spędzono cokolviek mniej jak przed 
tygodniem, szedł początkowo interes z powodu 
wysokich żądań dosyć powoli, ale niebawem zmie
niła się sytuacya z powodu znżenia żądań, tak 
że szybko WBzystko uprzątnięto.

* Zegarki z papieru. Ame-yka umiała już 
zużytkować papier na koła do wczów, jako ma- 
teryał da budowy domów i inne tym podobne 
wyroby, o których się przodkom naszym nie śniło. 
Obecnie znowu w Berlinie, jak lonosi pismo 
„ Woehenschrift des n. ó. Gewerbevireins, wyra
biane bywają zegarki kieszonkowe z pipieru. Masa 
papierowa ściśnięta w prasie hydrauieznej i po
wleczona lakiem japońskim, pozwala używać się 
na kółka, koperty i inne części zega-ka, które 
twardością niewiele ustępują metalowym

* Prusk i „Yerwaltungsblatt*1 danmi w Nr. 
26, że amtsyorsteber z Friedrichgrube «ydał roz

porządzenie policyjne, na którego zaBacłzie górm 
nikohi i robotnikom leśnym nio wolno ze siekie- 
r.uni, toporami i innemi niebezpieoznemi narzę
dziami do publicznych lokalów, a osobliwie do 
karczmów wstępować i tam bawić. Przestąpieni^ 
tego policyjnego rozporządzenia" będąie ..kąrtOu, 
9 markami, Które przyjdą do kasy urzędu, lufy 
tćż tf stauie niemożności zapłacenia 3 dni „kozy." 
Powyższe rozporządzenia miało już w moc wstąpić 
dnia 1-go kwietnia b. r. Można przypuścić, że to 
rozporządzenie także i gdzieindziej naśladowane 
będzie, ponieważ prawie w ostatnich czasach przy 
rozmaitych wybrykach stających się w ozynkacli 
pokazały się, jak niebezpiecznie jest, kiedy ludzie 
idąc z roboty, z siekierami, toporami i t. d. opa- 
trzyni, wstąpią do owych. To rozporządzenie już 
tez ma istnieć i na Tarnowskich Górach.

* Z zaczęciem  się pięknej wiosennej pory, za
czynają zwykle chwytać ptaki; dla tego będzie 
dobrze przypomnieć o rozporządzeniu, przez które 
zakazano je  chwytać lub zabijać. Temi są następnie 
wymienione gatunki ptaków, jak to : szpaka, ka
wkę, sikurę wróbla, ziębę, dzięcioła, gawrona, wro
nę, czerwonego słowika, pliszkę, myszy-królika, 
trznadla, konopka, szczygla, dudka, jaskółkę, mu- 
chołówkę, kukawkę, myszołowę i sowę Te gatunki 
ptaków nie śmią być sprzedawane na targu. Prze
stąpienie tego rozporządzenia bywa karane pienią- 
dzmi aż do 30 mrk. lub więzieniem. Dalej, prawo 
polno-leśne z dnia 1-go kwietnia nakazuje, kto 
na cudzym polu nieupoważnione ptaki chwyta, lub 
też potrzaska albo podobne przyrządy robi do 
chwytania ptaków śpiewnych, nastawia, gniazda . 
niszczy, albo jaja lub młode ptaki wybiera, bywa 
karany do 30 mrk., lub w niemożności zapłacenia.
1 tygodniem więzienia. Sieci na ptastwo, sidła, 
rózgi lepem namazane, klatki, łapki itd., zostaną 
zabrane.

* B ilety  na kolei żelaznej tak zwane „Sonn- 
tagsbillets" do Sławencic. będą o 50 pret. zniżone, 
a wydawane z Morgenroth, Rudy, Zabrza, Gliwic 
i Rudzińca.

* Fałszywe 10-fenygówki są znów obiegu, 
a mają liczbę roku 1876, a i murkówki znów, mają 
1878 rok. Falsyfikaty powstają z cyny, i są pod- 
padająco białe, a przy dotknięciu uczuć można 
tłustość pod palcami.

* Na przestrogę naszym czytelnikom, któ
rzy noszą metalowe guziki u wierzchniej koszuli, 
podajemy zdarzenie, które miało miejsce w Berlinie. 
Administrator domów p. E ,  używał do zapinania 
koszuli resp. kołnierzyka metalowych guzików. 
Niedługo uczul, że guzik go trze w szyję, a po 
3 tygodniach uczul okropne boleści 7. powoda 
mocnego opuchnięcia szyi. Przywołany lekarz 
oświadczył, że .metalowe guzyki spowodowały za
trucie krwi —  a po dwó-krotnem przerzuięciu na- 
rostu, który się także na szyi pokazał, pacyent 
znajduje się teraz w niebezpieczeństwie utraty ży
cia, gdyż puchlina z szyi nie ustępuje.

* Habelszwedt. O okropnem nieszczęściu, jakie 
w dniu 5-go maja nawiedziło kilka miejscowości 
w powiecie bystrzyckim (Habelscliwerdt na Szlą- 
skuj w skutek oberwania się cliniury i gradu, po- , 
daje „Schlesiscbe Z tg .“ , następuące szczegóły: 
W  dniu tym około 5 godziny po południu spadł
z chmur, które przybywszy z Czech, spiętrzyły się 
w dolinie n. Bytrycy, grad wielkości jaj gołębich 
i kurzych, który poprzebijał duchy i wszystkie 
zasiewy zniweczył. Przy zupełnej ciemności, przy 
huku wydartych z korzeniami drzew, kamieni i 
obalonych domów nie słyszano krzyku nieszczęśli
wych, powodzią zagrożonych, którym w ogóle po* 
mocy nieść było niepodobieństwem. W  dwóch 
godzinach zniszczone zostały dwie całe wioski w 
wąwozie górskim stojące, 11 ludzi straciło przy 
tern życie, prócz tego padło ofiarą rozhukanych 
żywiołów 20 sztuk bydła — 8 pozeryi znikło zu
pełnie a 11 domów i gospodarstw grozi każdćj 
chwili zapadnięciem się. dla czeg i rozebrać je 
musiano, 17 innych gospodarstw jest mniej lub 
w ięcej1 bliskich zapadnięcia się. Strumyk, Który 
przepływał przez wieś 1 obok niego idąca droga 
zniknęły, a miejsce ich zajmuje otchłań szeroka i 
głęboka, z której sterczą drzewa, meble każdego 
rodzaju pomięszaue z kamieniami i urwiskami skał. 
Lubo władze miejscowe natychmiast z wytężeniem 
wszystkich sił zajęły się pracą, to jednak ani prze
widzieć nie podobno, kiedy masy te kamieni, tu 
ztąd będą mogły być uprzątnięte.

* W  B erlin ie aresztowano w 1881 r. 32,931 
żebraków (30,049 mężczyzn, 1882 kobiet i 1003 
dzieci.) W  roku 1880 aresztowano tylko 27,262 
osoby,

k



o, użyciu fandaazn z pod- 
'P  łącznie % ijono-

u ;putov tayrh sejmu 
^  nUtlfa po pier wszem czyta

li: jest znakiem, źe j% odrzucić
jej nawet bliższej uwagi. 

_»pi8eda z tego powodu ostry 
wjjZL £Lvti rozwiązaniem Izoy.

j  ̂i a m ^  5 maja. W  G oubinie 
^  zrabowali i zniszczyli żydów do szczętu, 
bronili się zawzięcie, kilkunastu rannych 

jjgu t  obydwóch stron. Miasteczko liczące 3000 
mieszkańców, przedstawia się ruiną. System wi- 
aoumy, ręifl złośliwa posuwa wszystko. W  Bałcie 
zawezK ała nolicya chłopów na pomoc, w Gombinie 
tak samo, i dali pomoc, tu i tam. Rozszerzane na
miętności w calem państwie doprowadzą rząd da- 
lój niż przypuszcza. W  Warszawie przebąkują 
j  iź n ij tyle o żydach ile o Niemcach, wyznaczają 
naprzód dni w których się rabunki zacząć mają. 
Ludność przestraszona, bo nikt i najgorliwszy ka
tolik nie jest pewny, czy przy rabunku na Niemca 
i żyda, i jemu cię nie dostanie. W  przedwczoraj
szym popłochu przewrócony wóz spowodował pa
nikę. N ic dziwnego przy takiem usposobieniu 
umysłów. Policy a także za nadto demonstracyj
nie działa. Zamiast pilnować, obserwować i 
dzirJać, wpada do domów i każe na gwałt zamy
kać sklepy. K to  mógł się jeszcze łudzić, że w 
Królestwie nie powtórzą się ohydne postępki z 
Rosyi, ten dziś się już nie łudzi. Szemat urzę
dowy dany ztamtąd, i tu wypełnia się powoli. Za  
OdesBą, Kijowem, Elizawetgrodem poszła Warsza

wa, za Baltą Gombin. Żeby się tylko na tern 
skończyło, ale nikt nie wierzy w prędkie uciszenie 
rozszerzanych umiejętnie namiętności. Mówiłem, 
że cenzura me puści słowa o wypadkach w Gom- 
binie, tak i b ’ ło. Rząd nie pozwala na rabunki, 
tylko i nie chce żeby stosownie do ogłoszenia Igna- 
tiewa, fhkta obniżać do znaczenia pospolitych i 
codziennycn wypadków N ic dziwnego, że nihi
lizm zaciera ręce z radości, kiedy mu tak skwa
pliwie motłoch pomaga

Najgorzej, że bieda bardzo czuć się już daje, 
a niedługo gdy ten drobny handel który jest ner
wem funkcyj codziennych, ustanie, bieda do nie- 
zwyłych dqjdzie rozmiarów. Kredyt coraz mniej
szy, nikt tranzakcyi robić nie chce, bo nie ufa 
jutru.

Tłum łatwo dc złego podmówić, szczególniej 
gdy jest w usposobieniu wesoteiu, gdy jest pod- 
pojony, jak to zwykle w św.ęta bywa. Dla tego 
obawiają się zestraszeni i dwóch tych świąt: N ie
dzieli i poniedziałku, przypadających po sobie. 
Obawiają się i słusznie, skoro mieli dowód, iż 
zgr<.ća wyrostków i rzeńrreszków, przez dwa dni 
zdołała niepokoić ludność kilkakroćstotysięczną.

K O R E S P O N D E N C JA  R E D A K C Y I.
Panu Aug. we Lwowie. —  Nie jestecmy by

najmniej uprzedzeni do kigokoJwiek, lecz na za
pytanie pańskie odpowiadimy, iż p. M i a r k a  na 
Górnym Szląsku, nie założył żadnego „kółka wło
ściańskiego11 czemu się wcale nit dziwimy, gdyż 
nie jest fachowym i specjalnie w rolnictwie wy
kształconym. Pan M i a r ł a  zakładał „Kouguroy"

nu Górnym Szląsku, które m. 
najnieszczęśliwsze powodzenie, c. 
mógł mieć najlepszą intencją. 
łek włościańskich" w G alicji i ks. S i  
n.e daje żadnej rękojmi, gdyż ■ de r/e<. 
podniesienia rolnictwa, potrzeba k niecznit 
f a c h o w y c h  p r a k t y c z n i e  i t e o r y t y u .  
w t y m  z a w o d z i e  w y k s z t a ł c o n y c h .  — L. 
by zebranie odbyte pod Lwowem zaszczycił ob. 
cnością swoją książę Adam  S a p i e h s 1, byłaby 
korzyść wielks i dla słuchaczy i dla uchwał, które 
postanowiono, ponieważ jedno zdanie w zakresie 
ekonomicznym ks. S a p i e h y ,  stanowiłoby, wię
cej, aniżeli cały szereg mów bez myśli przewo
dniej i praktycznśj wypowiedzianych. W idzimy 
piace wielce zasłużonego p. M. J a c k o w s k i e g o  
w poznańskiem, otoż za jego protekcyą i szlachty 
naszńj pośrednictwem, stanęło 120 „kółek włościań
skich'*, ale zapytajmy się kto jest p. Jackowski? 
oto rolnik doświadczony, praktycznie i teorotycznie 
wykształcony, dla tego trudno przypuścić, aby tak 
ważna i potrzebna praca dla Galicyi tak lekko 
traktowaną była, a jeżeli ma przynieść pożytek 
rzeczywisty, i podnieść rolnictwo krajowe, sprawa 
ta powierzoną jedynie być powinna w ręce ludzi 
fachowych i doświadczonych —

Ceny wrocławskie.
Płacono za szefel berliński 80 fn t :

Pszenicy . . . .  8 A  25 Ą  7 A  70 aj
Ż y t a   « „ 80 „ 6 „ — „
J ę c z m ie n ia ..........................6 „ 75 „ 5 ,  90 ,
O r o c b u ............................... 6 „ 7ó „ 5 „ 90 „

DLA RĘKODZIELNIKÓW
zatrudniących się robotę igłowa, jest maszyna do szycia jednem z najpożyteczniejszych narzędzi, 
jednakże musi być zastosowaną, ;lo celów, tj, musi wszelką robotę w swoim rodzaju wykmać pięknie, 
trwale i łatwo. Singer Co. w Nowym-Jorku jest jedyną fabryką dostarczającą takij s^ecyelne 
maszyny do szycia, mianowicie dla robót krawieckich, szewskich, pugilaresowyob i ryimrskich, dla 
introligatorów, do wyrobu kapeluszy, worków, podeszw pilśni >wycli, najcięższych psów trybo
wych itp., wszelkie zaś maszyny są do nabycia tak do ruchu nogą, jakoteż d , ruchu za pomocą 
pary. Oryginalne Singera maszyny sprzedaje się z zupelnem poręczeniem i małym zaiatkie.m bez 
podwyższenia ceny na tygodniowo spłaty po £  m iarek  — W celu miknienia zamian z innemi 
maszynami ogłaszanemi pod nazwą Singera należy uważać, że oryginalne maszyny maj; na ramie
niu maszyny całą firmę: , ,  T h e  S i n g e r  H i t u u l W t i i r i i i K  prócz te;o zaś znak
fabryczny na górnej części, tudzież na podstawie. — Dia użytku domowego tudzież da łatwiej 
szyci* robol, j,,k bielizny, ubrania damskiego, wyrobu płaszczów itp. polecamy „familijte maszyny 
do szycia", które jak wszelkie wyroby Singer Co. odznaczają się doskonalą konstrukcyj, dobrocią 
i działalnością przed wszystkieini iunemi maszynami i uznane zostały jako bardzo dóbr: już wię
cej niż od 30 lat.

The Singer Manufacturing Company New-York 
6 . Neidliuger w Bytomia ulica Gliwicka J ii 31.

U *  * * * * * *  * * * Q * Q *  * * * * * * * * Q

J  W ielka część ludzi cierp i na
S § tr  T A S I E H C A
Q  a ty lk o  m ało wie o tem.

Dla tego podaję pewne oznaki:
2  Najpewniejszy przy odchodzie m ałych cząstek.
"  Bladość twarzy, sine pod oczami, chudnięcie, za- 

ślamienie, zawsze obłożony język, trudne trawienie brak 
apetytu, odmiana wielkiego głodu, mdłości, omdlewa
nia przy czczym żołądku, unoszenie się czegoś aż ku 
szyi, mocny przypływ ślin w ustach, kwas w żołądku, 
palenie, częste odbijanie się, zawrót, częsty ból głowy 
kolki, żgania, różne bóle w wnętrznościach, bicie sei- 
ca, nieregularność itp.

S^^K aźdego tasiemca oddalam bez poprzedniej lub 
głodowej kuracyi lekka a pewno w 2— 3 godzin.

Natylokrotnie zaproszenia zawiadamiam, że tylko 
w wtorek i środę tj 1 0  i 17  m a j a  przy
będę do Bytomia i stanę w hotelu u p. Skroch a, 
a chorych przyjmować będę od godziny 9-tej z 
rana do 5-ój popołudniu. Nadmieniam także, że po
moc pewną daję wszystkim tym także, komu włosy  
wychodzą komu zaprędko siwieją, jako też ua 
wszelkie choroby skórne, plam y, wyrzuty J  
tasiem ca, słabości żołądka, cierpienia J  
nerwowe ep lepsyą. a dla tego liczę ua liczne 

K  przybycie do mnie. Najlepsze mam polecenia. ^
^  Theden, speeyalista. B erlin , Zimmerstrasse nr. 12. ^  
W Także listownie. k
U * * * * *  *  *  *  *  * U * Z X * * * *  * *  *  * * U

q * * * * q * * * * * q
Osiedliłem się v Bytomiu. 
Mieszkanie moje znajduje się 
zatem w hoteluŁomnitz'a.
W  Ameryce approi. lekarz zębów

Di*. A . Gerstel.
Dla biednych ol godz. 8 — 9 

przedpohdniem.
n * * * * ^ * * * * * ^

Fabryka wyrobow woskowych
St. Opielińskiego

w K r o to s z y n ie .
Poleca światło kościelne dowolnej długości i wagi, z czystego 

wosku białe za kl. w 4,40, żółte za kl. M. 3,60. 
______________Przesyłka i kista u&zpl ainie.

W niepewności

I

zapytuje niejeden chory siebie, któ
remu z tak wielu ogłoszeń, zaleca

jących najrozmaitsze środki lecznice, zaufać. Ten lub ów anons 
zaimponuje choremu swemi rozmiarami; wybiera tedy i naje zę- 
ści j — żle! A to takich przykrych zawodów obce uniknąć i nie 
wydawać swych pieniędzy nadaremnie, ton powinien sprowadzić 
solne z Richtera księgarni nakładowej w Lipsku (Richter’8 Yer- 
Ijgs-Anstnlt in Leipzig) broszurkę pod tytułem ,, Przjaciel 
:*.ikorycta“ . W  br szurc" tej omówione są w sposób odpowiedni 
i wyczerpująco najpewniejsze i doświadczone środki lekarskie, co 
dnje choremu możność spokojnie i dokładnie rzecz zbadać i co 
najodpowiedniejszego dla siebie wybrać. Dziełko powyższe, 60 
polskie wydanie, rozsria pomieniona księgarnia Richtera na żą
danie b e z p ł a t n i e  i f r a n c o ,  a zamawiający rie ma przy tem 
innych kosztów, jak tylko 5 fon. wa. na kartę korespondencyjną.

IŻ cygar.
W  rnojem składzie cygar 

nastąpiła zu/ełna wyprzedaż 
i jestem waanie ofifrować 
takowe niże. ceny zakupna. 
Tr/.esełam rftnych gatunków 
600 sztuk fi.nce i z opłatą 
cła. — Zalicki U5 marek pod 
gwarancją zidowulania. Cen
nik gratis.

Rud Mentel,
C i g a r  e n - F a b r i k ,  

I p p m e u ,

Q * * * * * Q * *  * *

Am erlka
A u k u n ft  •rth«ilt ko*t«Mfr«i nad Mnd«t » o f  
7 n l t t | t a  Lendkerten and F retf «ot« grfttia and 
f tu e o  d«r 0«atnlb«Tollm & chtift6

G. Harmi, Hamburg.

Karty wizytowe
drukuje tanio i gustownie

drukarnia 
„Gazety Górnoszląskićj."

Szczecńsko amerykańska
żeyluga parowa.

Przewóz pasażerów i ładunków nie- 
mieekieni parowcami I-szej klasy, 
wprost ł Szczecina do Sew-Jork. 
Przewóz pakiet. Weksle na wszy- 

stkb większe miasta Ameryki. 
B liżsch  wi tdomości udzieli cbętnie 
i darno p. Agent Lollis Franknu- 

w Katowicach i Szczeciński 
Lloyd w Szczecinie.

: ! D n l e k o n f  dz ! !
Nowy optyczny instrument kieszonkowy, dla tnrjstńw, mieszkańców

gór i nizin
o>rv pokaznje odległość 8—4 mil

Sń jasno i wyraźnie!
Ten nowy wynalez. dalef:owidl 

składa się z dwóch optycznych szkieł, które na 
pierwszym lepszym kiju przymocowane być mo, 

i stosunkowo daleko skuteczniejszy skutek, aniż di 
tego rodz. inne, dla tego też te znalazły ogóli e zado
wolenie a mianowicie pjdróżnym bardzo zalecone. 

_  Z pndełeczkiem, aby przechować w kieszeni z i pię
kniejszo 3 , 1 ( 5 . bardzo piękne z większemi szkłami 4 , 5 0  Jt 

flGF* fta r o ih o p  powny okaziciel zmiany powietrza, za 3 ,9 5  
piękniej wykonany 5  .A .

O dsprzedąjąeyni /w  een> fatorye*ne. H H i  
Wysyłanie za gotówkę, albo *a zajicz^a pocztową.

„Jedynie tylko do dostania od"
H l i u g l  & B a i i in a n n ,  w W iedniuL , Tegetthotstras. Nr 3. 
U * * * * * * *  * *  *  f

Skład harmoniko w
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0

i s k r /jp c e  począwszy od 
25 sgr. u H. Pich  

w Bytomiu plac Y^ilhełmowsk.
(Wilhelinsplatz.)

Z  powodu zwinięcia interesu 
jest do 8przedduń, prawie r.owy 
jeszcze

W W  bilard ' • i
z m arm urową piątą

u A. ^  r o s s,
w BYTOMIU ul Krawiecka. ^

■ 19

] ?  AnlERYKI
Codzienna ekapedycya z

Hamburgado NowegoYork
sławneini parowcami „der Natioual 
Linie". Bliższych wiadomości jo 

do ceny frachtów itp. udzieli 
L o u U  ń fh a r la e h  A  €?•=, 
’L wiź. urzgd.dozwol exp. statków 

Hamburg. —  Słubbsnhuk 8-

Nakładca BU m ... „ Frzyniczyńaki w Bytomiu (Juslheu 0 .-3 .) Druk azoty Górnoszląskiój" w Bytomiu (Beutuen O.-S.)


